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A STY CJI" Obrady nad zbrojeniami 

na morzu 

Do rozszerzenia pre1·ogatyw poselskich 
zmierzaią projekty lewicy sejmowej i klubu narodowego 

LONDYN, 26.l. Amerykai'1ski sckre• 
tarz. stam~ S~imsou wysunął wniosek, aby 
kot~tcrencp tlotowa zajc;ła sit;! przcdcw:·"'!) 
stk1cm k\.vcstją krążowników, torpcdow. 
ców l łodzi podwoctnycn, inne nato1niasl 
pozosta-łe pr0bl,•my propo1111jc~Slimso11 na~ 
razie odrzucić. 

~ Kraków 26 stycznia. 
Utisiaj po \H>łudn.iu. w przepełnionej 

~li Stt\rego Teatrn odhyl Hłę odezyt b. 
prm1jera dr. Kazimierl.<'l. 8witiłlskiego, p. 
t ,,Ich zmiana K~nstytucji". 

i\Iówca wyjaśnił na wstępie powody, 
htóre 5kłonify go do wjęcia się sprawą 
t•rcpąrrat1dy opQzycyjuych prnjekt6w. 
tmiany Konstytne.li, zaznacwją..c. :i;c czy 
ni W 'Uatcgo. poniP.wat !'Zerołtle koła spo 
ieae.ń~t a nic 3ą dotychrz:v :w~najom fo. 
ne z prnjektanti zmian ustroju. rvysuwa
n emi przez obóz przeciwników. a w szcze
gólności prnje\d.{lmi lewicy se.jm{)wej 
'e:lubu n<t1·odowego. 

Z kolei b. prcmjer dr. świtah;ki roz. 
uatrywał J>08Zczególnc punkty tych pro-

Pierwsze posiedzenie 
trybunału papieskiego 

CITTA DEL VATJCANO~ 26.1. Aresz
t1Jw,wy ostatnio przez żand;1nnów papies
heh złoc !!y1ica, który dopu."cił sii; ~więto
J-ra,dzt va w Bazylice św. Piolra, będzie 
~;uJznny pr?;i;>L trybunał papieski. Pierwi:;ze 
:r>osled~:enic trybunału odbfdzic ~ie,; w kon
cu bieżącego miesiąca w auli pro\,vizorycz
nej, gdyż siedziba trybunału nic została 
Llotychcza:-; przygotowana. Jak słychać 
priygotQwano odpowiednie l()gi Jla se> 
l:{zió•" :. dla adwokatów. (PAT) 

De1nonstracja 
awtisocjalistyczna 

Wiedeń 26 stycznia. 
TI~iiuwt.':lirQ. µroje1~tu.ie na dzień 2 lu

t4.\ł(t') LJn;ąd?-~nie wielkie.i cton1011stracji 
przed i·atqszem, na znak prnte. tu przeci 
wko gospodarce finansowej większości 
socjalistycznej w radzie miejskiej. 

„ • • • • 
i·zęs1en1e z1em1 

1Ateny 26 stycznia. 
\Vy,;1~Y P;,,a1·a i Antyp;:iara nawiedzi

~o Łn;m;ienie ziemi. Wiele domów sie za
w~1 iHo ·bądź zarysowało. Ofiar w lud~iach 
ni lJHl. Mieszkańcy obozują pod golem 
•1lcl en1. (PA'l') 

Dzlll i du! następnvoh 
N•(pi \i(pł j10zy poemat 

miłomlly 

. O 
MĘŻA 

Re Hzacja ·George i."ltzmauł'itze 
. ws scenarjplil~3 ELiNNOR GJ.YNN 

\y rolac \1 głównych czarująca 

· ·IL IE DOVE 
i rn:oowy, wytworny, 

ROD LA ROCQUE 
po raz pierwsiy rAzern !Hl ekranie 

Począbk seansów: o godz. 12.pj 
Ceny miejsc na pi~rwszy se;ins ws7y· 

stkie po 1 złoty 
Orkit:stra pod batutą P• L. K.UlTORA 

IJlrl&JfilflH 

jektów, wykazując, że nie zmierzają one 
do wzmocniema władzy wykonawczej, 
lecz .lesza,.c większego rozszerzenia pni. 
rogatyw poselskich. 

Licznie zebrane audytor.ium zgotowa
ło prelegentowi gorącą owację, poczem 
pn.;ewodniczący 7,eJ>rania, wice ~ prezy-

dent lin. !frakowa dr. Ostrowski, w ser
decznych słowach podziękował b. pre
mjerowi za wygłoszenie odczytu a w 
8Zcze~·ólności Zę1. to, że cykl Gdczytów na 
temat zmiany Konstytucji rozpoezą! w 
I\rakowie. (PAT), 

jak :o;łychCt~ na 1irojekt ten g•1dtil 8ię 
Japonjil, An1;ijµ i Włochy, Fr~nc.i.:i jed
nakie najprawdopQ1dobniej wysunie swó} 
sprzeciw. (AW) 

Dzisiaj przyjeżdża d.o Łodzi 

• • y • p e Spo · c n j ł . y 
i odbędzie konferencje z przedstawicielami przem.ysłowców 

oraz robotników 
W dniu dzisit'j:);(.ym, w myśl zapvwk-

dzi p1;~yjeżd;(~'l. mhlist..-r Pracy i Opieki 
SpQleeznęj pulk. P1·ystpr. 

Pułk. Prystor :imiyjeżdża do Lodzi po
ciągiem, przychodzącym na dworzec Ka
liski o godz, 10,06 rano. 
- W podróży tej towarzysr..ą p. min•· 

P. P. na. m. I,ódź podinsp~ktor Niedziel
" ki ora:z; sz~reg wyższych urzędników 
województwa. 

l'rzygotowa11emi samochodanti p. · mi
nister w towarzystwie wyżej wymienio
nych. uda się do 1.Jrz~du wojewódzkiego, 
~dzie od1Ję<lz1e konferencje z przedstawi
cielami czynników rządowych w Lodzi. 

czy p, mipiskl' P1•ysfc0r 0111.11'.ic.i Lódź w· 
czoreni jr~7;cze dnia. clz.isif js:n•go, czy W 
zabawi w Łodzi przez wtorek. To osta.t
nie jest ba.rdzo możliwe, i•onieważ jak 
się dowiadujemy p. n1inister Pl'ystor za.. 
micrza 1·ównież odbyć konfercncj~ a 
przedstawicie.la.mi zwh1zku majstrów, 
1uaeownikthv umysłowych i t. p., celt'lłl 
dold.adnego r.;u1oznania się z sytuacją, pa 
11ującił v Lodzi. 

Z powodu zapowiedzianego na.pewni 
już przyjazdu p. ministra Prystora w 
związkach zawodowych 1·obotników <kJ 
pófoej nocy odbyw?Jy się narady i ko.tr 
ferencjo. 

~~~~~±!"~. ~~~ .. IE'!~!!l!•(~n+!l!!IE~mt~Jil!!ll!!!!~-~.Ł!~. !1!±1Ll~•t~ą;;t!lł!=!!l!l'~~~~~!!!!l!!!!~9f':!!!!lle!lll!-~.•~~~·-~""'\1!!!!~~-~!!14~A~-~~~ Równh~ż w związku przemysłowców 
odbyło się Jtosiedzenie. 

Następnie prawdopodobnie już w go
l1,; · ~it. r,opołmłniowych ()<lhęrJ;! si~ kw1· 

ferc.1cje pana ministl"a z przedstawicie. 
lam! przemysłowców i robotników. Nara
zie jeszcze nie ustalono w jał~1m porzą.cl
ku konferencje te odbywać się będą. 
Niewiadomo też do tej chwili dQkładnie, 

strowi dyl·. depnrtamentu Szgbartowici, 
nru!zdnil· wydzia.łn umów zbiorowych U
J:1 mvski ormr. g a ',llY. hwl!ektc>1· p .. r·; 
p. Klott. Na dworcu p. ministra or~eki· 
wać będi!- p. wojewoda Jaszczołt, wice--:
wo.iewocla dr. Różniew:ski, starmr'a grn
dzl\i p. Dychdalewicz, okręgowy inspek
tor pracy inż. Wojtkiewicz, kome.nrlant 

{j minister Józe 6ł ski w Łucku 
Uroczyste pożegnanie b. wojewody wołyńsł1:iego 

ŁUCK, 26.1. jak już podawaliśmy 23 
bm. wyjechał do tucka z Warszawy mini
. ster Spraw Wewnętrznych Józetski w towa 
rzystwie radcy ministerjalnego j awarskie
go, witany na dworze przez władze miej
scowe 1 reprezentantów społeczeństwa. 

Po dokonaniu formalności, związanych 
z przekazaniem agend urzędowych p. o. wo
jewody wołyńskiego Szleczyńskiemu, p. 
min. Józefski pożegnał się z urzędnikami 
województwa. 

Po południu staraniem zarządu m. Łuc 
ka odbyło się zebranie towarzyslcie, w któ 
rem wzięły udział władze, duchowieństwo 

oraz szerokie sfci"y społeczeństwa m1c1sco 
wego, uroc;zyście żegnając p. wojewodę 
i witając nowego ministra Spraw Wewnę 
trznych. W uroczystości wzięli także licz 
ny udział reprezentanci spol~czeństwa u~ 
kraińskiego i żydowskiego. 

W niedzielę p. mip. józcfski przewod
niczył zjazdowi starosti,,w województwa 
woły1'isklego przyczem wyg bi sił mowę pro 
gramową, poruszając najaktualniejsze za~ 
gadnienia administracji ~aństwowej. 

Wieczorem p. min. Józefski udał się w 
J>Owrotn<! drogę do Warszawy. (PAT) 

Za czy przeciw dy taturze? 
Pritno de Kivera zasięg ie opinji społeczeństwa 

Madryt 2(J stycznia. zasługuje jeszcz.e na zaufanie arrnji 
Ukazał się tu komunikat oficjalny, narodu. 

oznajmiający, ie Primo de Rivera zwróci W razie otrzymania odpowiedzi ne
się do wszystkich kapitanów general- gatywnej rząd, oparty na dyktaturze, po 
nych am1ji i marynarki, do szefa woj- da się mi.tychmiast do dymisji. P1'in10 de 
skowego w Marokko, kierowników żan- Pivera wezwał wszystkie osobistości, do 
darmerji, karabinj erów i inwalidów z pro których się zwTócił, o udzielenie odpowie 
śb~ o wypowiedzenie się, C2V dykta.tura 1 dzi natychmiastowej. (PAT) 

---0--

stwa świat 
pod zna~i m zapytania 

l'o odbyciu tych wszystkich konf erei 
1.:yj i <lolihdncm zapoznaniu się z l!Ytua
cj~ panującą w Lo(lzi p. mmistcr Pry
P.tOJ.' wyjedzie do War~zawy, gdiie n:i 
m1jbfaRzcm posiedzeniu Rady Ministró'\\ 
zcla. (!ohładne sprawozdanie z pobytu 'W 
naszcm miE·;;1•~e . 

Do przyjazdu pana ministra i~ry~tG 
ra organizacje I"Obotukze pn~ywiązuj~ 
dużą wagę, spodziewając się rychkj po· 
·.n,1cy rządowej dla bezrobotnych. Orga· 
u1zacje przemysłowe ze swej stronJ 
rrzypuszczają, że przyjazd ministra Pry 
stora jest dalszym etapem zaintereoo· 
wania się Łodzią przez sfery ru,dowe. 

Pierwsze dwa etapy były konf~ęncj• 
premjera Bartla z panem Jiiedęnnauem 
i ministra Prytito1·a z p. RUlltplem. 

I•Hf dźwiękowy Kinot.eau w 

PL· n 
20, NARUTOWlCZA. 2Q 

49 dni 7 tygod~i 

wiyllcie arc:)-.Q:ieło dźwl1tkowe 

Śpiewający Błazen 
w którym rol~ tytubwą odtwarza 

AL I O 
l 

nieodwołalnie 
Film tea będzie wyświetlany 

jeszcz~ tylko 

t 
CHAM01 IX, 26.!. Drużyna polska, I wadzenie rozgrywek. ' 

która n1fl wzi<}ć ucl4iał \\~ l1ockejowych n i- Dziś wieczorem odb~clzie sflt w tej spra 
·strzostwacll śwla!~, ptizybył.1 jui (to wie posiedzeniu kongresu mięclzy111ąpclo
Chąrnonlx. Mi 11trzostwa jednak stoj:i pod twej ligi hockeJowej, któ_rc zadecyc!LJje o
wielkirn znakiem zapytania ze wzgl\;'dll na statcpnie o losie mistrzostw. (PAT) 

Ceny miejsc na wszystkie •e
ą111se1 ~ł. 1, 2, 3. 

Poc:a. sean~ów o godz:. 3,30, 
5,451 6 i 101 w 11obotfi i nied„, 
!„szy 1u!aQs o god.złn•e 3,30 PP• 

Ż tqwtn.'.! r11!wilż, uni,'mti?li\\'iaj;iq przcpro-1 
~ ..... ~ . 
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G y 
Na jesieni 1928 roku Związek Parla

mentarny PPS. CKW. opu!Jmrn-:vał w „Ro 
botniku" dokumenty, ldórych treść osoJi·· 
sta przesloniła wówczas n~csko11czenie do
n:osie ich znaczenie, tak zwyczajowe, jru• 
i pmw110 - polityczne. Po piętnastu mie
siącach i w czasie trzeciej sesji zwyczaj
nej Sejmu zapomniane te d-o!<umen1y teraz 
dopiero rzucają snop światła na ,prakty
lcę" funkcyj poselskich w opozycyjnych 
l{iul>ach sejmowych. 

Dokumenty te zawierały mianowicie ze 
6owiązania irn:enne kandyL~atów na pos
iów, iż na każde żądanie partyjnych włatiL 
odda.dz..1 swe mandaty do ich <lyspozycJt -
Po rozfamie w PPS. opu1'1ili;owano zoho
wiąza.1ia tych posiów, któ:·zy, nie godząc 
się z pn?ityką C!:W., uh1,;orzyli PPS
F akcję Rev:olucyjrq. 

\Vprawdzie >'° raz pierwszy takie żą
danie wysut'lął już w 1923 r. Klub P. S. L. 
„Piust", kiedy po pn!icie z endecją oder
wała si~ od niei;u grupa 11Zw. Ch:op3I<ie
go". Ale wątpliwy zaszczyt pierwszeń
stwa obwarowania zawczasu tego żądanir 
bezsprzecznie ,rzy9atlł klubowi CK\J1:' 
PPS. Wolno się ty!ko domyślać, że archi 
wa innych stronnictw kry~y dokument, 
podobnej treści.. Niedawno n~ rozprawk 
sądowej w Vv'arszawie wyszło na jaw, il'. 
Stronnictwo Chlnpside przyjmowało tego~ 
rodzaju zo'.Jowi.ązan~a w formie mai~j urn 
czystej, ale zato „praktyczniejszej", - be 
w wekslach gwarancyinych. NiepoGłusze. 
stwo w?adzom ka;ane było... puszczaniec:· 
w obieg ziożonych we1mii ••• 

W obu tych przykiadach - a pomy 
słowość innych stronnictw w tym kier:.uLu: 
jea.ł nam nieznana, - mamy do czynieni<: 
.,; falitan:i vAązania posłów i senatorów o( 

powiedzkdnością, mniejsza o to, czy oso 
bistą, czy pieniężną, skuteczną, cz:r też 
z samego prnwa nieważną i przeciwną do 
brym obyczajom. Ewolucja praktyk sej•n\. 
wych od roku 1919 zmierza Yvyrainie v, 
kierunku coraz bardziej rzeczywistego skt\ 
powania posła przez jego wiasną partj~ \\ 
sprawowaniu przeze11 mandatu pose!s;Jego. 
Skrępowanie to - rzecz jasna - ohowią

tuje tylko szary tłum poselski, a je;t ilu 
roryczne u samowładnych „przywódców' 
oartyjnych. -

Odpowiada zaś poseł przed tajnyr. . 
.rybunałem partyjnej mafji właśnie i g?ó" 
nie za to, co jest istotą prawdziwej woi.„ 
ści poseJ.skiej we wszyni:dch parlamenta\'.· 
świata, - t. j. za gi:osovrnn:a, przemówie 
nia, wnios:d i interpelacje sejmowe. \Y~· 

die prnktyki partyjnej polskiego sejm11, - . 
pose~ zmuszony jest giosować, mówić, wnc 
iić wnioski tak, jak mu każe 9art.ia, eh{}~ 
oy whrew jego sumieniu. 

A przecież właśnie swoboda w wyi;c 
aywaniu mandatu w S:!jmie (ale tylko w 
Sejmie, nie zaś poza Sejmem) winnaby być 
tą najważniejszą cechą, która odróżnia 

posła n. p. od ••• delegowanego do Sejmu 
w·zędnika partji. Kardynai.nym warunkiem 
dobrze pojętego i należycie sprawowanego 
mandatu poselskiego - winien być brak 
wszelkich zobowiązań względem grup i 
;tronnictw. 

Jeśli jednak poseł wstępuje w progi 
iejmu obarczony różatemi rewersami na 
rzecz partji, wtedy sprawą ważniejszą, niż 
reprezentowanie wyborców - staje się 

dlań przymusowe posłusze11sl:wo wobec 
przywódców stronnictwa. Skutki tego wy
tmszlawienia mandatu nie dają na siebie 
długo czekać. Między parlamentem a naro 
dem powstaje nieprzebyta przepaść w po
glądach, - parlament przestaje reprezerifo 
wać wolę narodu, - cowięcej staje się dfa 
~łeczeństwa obcy i wrogi. 

Taki właśnie kryzys przedstawicielstwa 
narodowe.e:o przeżvwała Polska w okresie 
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opozycyjnych słó 
, 

'·owne 
przed majem 1926 r. Przewrót maiowy był 1 ·.vej, często uzurpowanej, ułomność ciał u-1 sce, same dawno już demokracji parlamen 
koniecznym czynem zbrojnym w otironie Aawoclawczych, pozhawfonych przedstaw. Lmiej zadały najcięższy cios. Tworząc 
narodu przechvko nadużywającemu swych .!ielstwa interesów zawo:=owych, prymi- „odwoialne" i „warunlmwe" mandaty, u
;)raw Sejmowi. ~ywna struktura partyj i wiele innych . .Gutj)ując sobie tem samem wiacizę, jal{iej 

Nienauczeni doświadczeniem - weszli .Jszysfo:o to jedn<lk, razem z owemi „par- ilie pos.ada nawet wyuo.-ca, - shonnktwa, 
Jo obecnego Sejmu pvs~owie z opozycji, :yjnemi" zobowiązaniami posłów, stwa- Jwa:cąc konsi:ytu:::je, zwkhrzyiy i spaczył) 
obarczeni tym samym bagażem grzechów1 .za l"02:pacziiwy obraz zbiorowiska ludzkie 1}0dstawowe prnwa i otow.ląz.:ii Scj.nu do 
lJrzywar ... i zobowiązm1, - jak w sejma·::h go, caiimwicie oderwanego od naturalne- 3wobodnych, n~ezwiązanych mandatów po 
11oprzednkh. Znowu się wymfoie zuryw- JO podłoża, miota=1eg~ sprzecznemi ctąż:to- .;elskich. Ludz~e, p:astuj~..:y z rnm~enia f 
.„mje rozdz~ał między spoiecw'1stwem i .kiami - i chaotycznego beznadziejnie. z łas!ci pa1iyj „ochi.rolaiue·• mandaty, sta
jiarłamentem. Przyczyn tego chronicznego Wskazaliśmy tu, jako na najbardziej .iowią i.yhm ZtJiorowisim pe.nomocnilców 
~..:ryzysu nie można upafrywać zresztą na- ~ezprawną praktykę poselsi•ą, - umowy ~>artyjnych, ktorzy nupróimo usiłują prze· 
wet wy[~cznie w samych tylko zobowiąz.~ prywatne, w których przedmiotem przetar- .nawiać w imien:u ca1ego narodu. -
:iiachJ we!•s!ach i cyrografach poselskich. gu partyjnego są lcsy i najżywot.1iejsze in- Przeciwf\o k.kie:m1 ,treprezentowanitt 
Na ten smutny stan rzeczy, iż Sejm P0lc;.:d ieresy państwa. Bezsporne te dokumenty, :nteresów nal'odu - zai9rotestuje wcześ
i posłowie nie tworzą re1>rezentacji całego publikowane w 9rasie i załączane do a~it ;1iej, czy p.Jźn~ej samo życic. -
;iai·octu, sidadają się i doktryny wąisldegu ;,ątlowych, stwierdzają, iż stmnktwa, wał Obserwatoi 
:nacjonalizmu, dogmat reprezentacji klaso~ czące rzekomo o parlamentaryzm w Pol-

p ZEGLĄD PRASY 
POKŁOSIE. 

Przeszło 2 tygodniowe debaty w ko
misjach nad budżetem już przeszły. Dzię 
ki Hogu ! Minęło najgorsze. Tyle w tym 
okresie powyłazHo z dusz opozycyjnych 
potworów, tyle się niewonnej woni skie-

rowało Im rządowi, tyle rozległo syków 
nienawiści, że atmosfera groziła rozsa
dzeniem dokonanej pracy i zastosowa
niem najradykalniejszego środka. Dziś 
jest ciszej, jaśniej, spokojniej. Nawet 
warszawska „Rzeczpospolita" się cieszy, 

t\ZW&L 

Nieuleczalni 
W miarę trwania sesji sejmowej 1 co

iaz wyrąźniejszych wynurzeń poselskich, 
jasnem się staje, że - pomimo surowych 
.iapomnie11, jakich nie szczędził pp. pos-
10111 Marsza!ck Piłsudski w swych enun
cjacjach publicznych, - nasi „gospoda
rze" z ulicy Wiejskiej niczego, niestety, 
nie zapomnieli i niczego nauczyć się nie 
zdołali. 

Beznadziejnie mocno utkwiły im w 
glowach ,,suwerenne" ńałogil, z któremr 
rozstać się nie mogą. 

Stąd ciągłe usiłowania, by odzyskać 
„stracone pozycje", przywrócić Sejmowi 
i posłom tę rolę; jaką odgrywali w pierw
szym i drugim Sejmie Rzeczypospolitej. 

Tupet i pewność siebie pp. „suwere
nów" wzrasta z· każdym objawem dobrej 
-.vol i ze strony przeclsta wicie li Rządu. 

Wystarczyło, by premjer Bartel oświacl 
czył, że pragnie współpracować z Sejmem, 
a oclrazu Sejm daje próbę, jak tę współ
pracę rozumie: - zwykłą większością gło 
sów usiłuje zmienić artykuł 25-ty konsty
tucji, by pozbyć się obowiązku terminowe 
30 załatwienia budżetu i kontyngentu re
'cruta. Ustępuje dopiero pod naciskiem ka 
t -cgorycznej odprawy, danej mu imieniem 
Rządu przez ministra .Matuszewskiego. 

li.Je ulubiona zasada sejmow;:i: „lrn-
1 ić, nie kupić, potargować można", z ta

' ; ą lubo~cią i maestrją siosowana przez 
Jawne Sejmy, - odżyła znowu również i 
v cbecnym Sejmie. 

Gorzej jeszcze: - odżywają objawy 
12jgorszycł1 obyczajów sejmowych. Je
>teśmy świadkami brutalnych i cynicznych 
'rób wywierania presji na Rząd i na po
szcz.:gólnych ministrów. Pp. posłowie nic 

zaclawalniają się samym faktem zmiany 
gabinetu ministerjalnego. Niedość, że 
zmieniło się kilku minist1ów. Temu lub 
owemu „suwerenowi" nie podoba się rów 
nież „otoczenie" ministrów i ich „naj
bliżsi doradcy". 

Z zadziwiającym cynizmem postawił 
te sprawy pos. Jan Dąbski ze Str. Chłop
skiego przy omawianiu funduszu dyspozy 
cyjnego dla ministra spraw wewnętrznych. 
Sens j.::ga oświadczenia brzmiał: - „Da
my fundusz dyspozycyjny (przeznaczony 
na walkę z tajnemi organizacjami wywro
towemi), o ile minister zmieni swe „oto
czenie" o ile z wyższych stanowisk mi
nistcrjalnych usunie takich a takich niemi 
łych nam Judzi" ... 

P. Reger z PPS. CKW. nie zadawalnia 
się centralą ministerstwa, - żąda usunię
cia wojewody Grażyńskiego. 

Pp. posto,·,.-ie mają widocznie nadzieję, 
że \Vrócą niebawem „złote czasy" gdy 
„klucz partyjny" decydował nietylko o 
podziale tek ministerjalnych, o obsadzeniu 
województw i starosf\~·, Eile nawet - o po 
sadach woźnych biurowych. Dla doda-· 
nia sobie tern wi~kszej powagi, poszczegól 
ni pp. posłowie 1;oraz częściej przyvvłasz
czają sobie prawo przemawiania w imie
niu „całego Sejmu". 

Jeśli ta polityka rozwinie się i rozkwit
nir w całej pełni, będziemy mieli w Polsce 
444 parlamenty, a każdy poseł obciążony 
będzie godnością reprezentowania już nie 
tylko swego okręgu, swego k!ubu i pew
nych interesów grupowych, czy stano
wych, - ale i interesów całej Rzeczyro
spolitej. 

Piękna perspektywa. 

Rozkoszna trzpiotka, pikantna 

DR 1fil ' . \. . 

oraz najprzystojniejszy amant filmowy 

w arcyszampańskiej komedji 

w7powi~dając ~entencję, znaną od cz~· 
sow ';"OJny u·oJanskieJ, mcm111eJ jednak 
prawazn,ą: 

D,1skusje sejmowe są jak dyni., którJ 
po pewuym czas>e S>ę roir.chodzi i wszy• 
st1,;o znow wraca do <lawuego stanu. 

NA u.ftuZ:ACi1 lHAKt.J!.i.N. 
Są j ednaH: i tacy, ktorym w czasie 

deb~L komisyjnych spłonął dom i wszy. 
stkie ~uchomosci. Ci sieazą, biadając i 
wygrazaJąc pięścią domniemanemu pod
palaczowi. 

W pierwszym rzędzie 
„Robotnik". 

oczywiście 

:Sejm pracuje zaledwie parę tygodni 
Kom1sJa .buuzeiowa .Kouczy wi;,;ak,,e rue
bawem roi-,vatl'ywaiue bllażetu J:'a •• stwa; 
~arotygoan10wy zaś okres jej dz1a1aJ..no. 
SCI UJaWLllł już w1e1e 1a„uiw i wielt 
szczeg..iłvw, ktore charakter,tzują dosta· 
teczrue .wart.ość „pomaJowego" systemu 
rządzema. 

Wiemy, co „Robotnika'' boli. Debatą 
nad ~asami Chorych. 'l'o był ból nad oo. 
·:· ktor~ popsuł nerwy nawet żelaznemu 
zuławsk1emu. 

O }i'UNDUSZ DYSPOZYCYJNY 
Pisaliśmy onegdaJ w artykule • N;. 

sza_ a?:1Ja - a ;:>ejm" o niesłych~nej 
~aznosc1 funduszu dyspozycyjnego Mi· 
mstra ępraw Wojskowych i jego prze. 
zn~cze.mu. „Il. Kurjer Codzienny" rozpi· 
suJe się o tern szerzej, potwierdzając na· 
sze wywody: . 

. Na jakiej podstawie wiedzą posłowie, 
ze fundusz dyspozycyjny spraw wojsko· 
wych ~reliminowany jest za wysoko? Ra· 
ch~kow z te!to f.undu~z~ nikomu się nit 
zda1e. Posłowie me m1eh więc wglądu w 
akty •. Jed~nym wskaźnikiem mogło być 
dla mch, ze przed kilku laty fundusz ten 
był niższy, niż obecnie. Czy jednak w 
spr~wach tego. rodzaju, jak walka ze 
sz?.1egostwem, Jak ochrona interesów ar· 
DlJI (do _której 11otrzebny jest cały sze
r~g spec1alnych akcyj poufnych) - da 
s~ę powiedzieć, ~e w ciągu lat wydatki 
me mogą ulec zadn~mu podwyższeniu1 
Powiedzmy, że np. Rosja sowiecka wzmo
gla od kilku lat swą akcję „wywiadow· 
c~ą" w Polsce. Wzmożenie tej akcji nio
s1. wywoł_ać energiczniejszą obronę„ a 
więc takze wzmożone wydatki z naszej 
strony? 

Czy "'.ięc k~ó~yś z posłów opozycyj· 
nych moze wziąc z czystem sumienie11 
cdpowiedzialność za skutki odmówienia 
względnie drobnej sumy 2 miljonów na 
walkę ze szpiegostwem 't 

ODKRYCIE AMERYKI PRZEZ 
KORFANTEGO. 

Wojciech Korfanty - pełen nie'1V,1' 
czerpanej energji młodego parobczaka 
- uczy w „Połonji" rzeczy, o której każ· 
dy wie i wedle możności stosuje. (). 
szczędności. 

Bo nie cudem żadnym, ani „wście· 
kłem J'yzykanctwcm", ani genialnym po· 
mysłem, wyskakującym nagle jak Pal
las Athene z głowy Zeu:oa, ani warszaw• 
sldent „kombinato!"stwem" opanowuje sie 
i przełam1;je kryzysy gospodarcze, a tyl: 
ko nagromadzeniem kapitałów oszcz~d· 
n•· ściowych, l~tóre upłynniają rynek pie· 
nięfoy, obniżaj:} stopę dyskontową, pGbu
dzają. przedsiębiorców do rozszerzania 
prodiikcji i w tca sposób wlewają świeżą 
krew odżywczą w rnarh'liejący organizm 
Ż)'cia gcspcdarczego. 

O tern wie J)ierwszy lepszy żyde~ Anny szuka męża 
Od jutra kino ,~PALACE" 

wiejski, posiadający sklepik. Wie o tern 
całe społeczeństwo. Czyżby Pan Korfan· 
ty dopiero się o tem dowiedział i głosi 
jako nowo odkrytą. prawdę? 

W-ski.. 

I 
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Zakład Ubezpieczeń 
buduje kolonje robotniczą 

w Łodzi 
Jak się dowiadujemy w dniu onegdaj

szym bawił w Łodzi dyrektor Pa1istwowe
io Zakładu Ubezpiecze11 p. Siwik, który 
przybył do Łodzi, celem zakupienia tere
nów na budowę kolonji robotniczej, która 
ma stanąć w pobliżu Widzewskiej Manu
faktury. Na cel ten Państwowy Zakład U
bezpieczeń przeznaczył 5.000.000 złotych. 

Pożar fabryki 
przy ul. Anny 

(P) 

W dniu wczorajszym około godz. 1-ej 
łl południe, centrala straży pożarnej zosta 
ła powiadomiona wiadomością o pożarze, 
jaki wybuchł na posesji przy ul. Anny 9, w 
tabudowaniach fabryki Szaji Rozenblata. 

Na miejsce wydegelowano li i III od
działy straży, które po przybyciu na miej
sce przystąpiły do energicznej akcji ratun
'<owej. 

Jak się okazało pożar powstał na I pię
trze, w sali mieszczącej ręczne warsztaty 
tkackie, gdzie od rozpalonego zbytnio pie
ca zapaliła się podłoga. 

Po godzinnej akcji ratunkowej pożar zdo 
fano zlokalizować. Straty wywołane poża 
rem wynoszą około 3000 złotych. (w~ 

Można już wysyłać 
p czki do Rosji 

Jak się dowiadujemy w dniu onegdaj-
'Ym urząd pocztowy w Łodzi otrzymał za 

rządzenie Ministerstwa Poczt i Telegra
lów, mocą którego będzie mógł przyjmo
wać i wysyłać paczki do Ro~ji Sowieckiej. 
Paczki te będą kierowci.ne przez Łotwę. 

Opłata za paczkę 1 klg. do Rosji euro 
pejskiej wynosi 2 zł. 90 gr., do 5 klg. 3 zł. 
70 gr. do 10 klg. 6.90 gr. 

Do Rosji azjatyckiej paczka wagi 1 kl. 
l zł. 90 gr. do 5 klg. 5, 70 do 10 klg. 10 zł. 
90 gr. (p) 

Dodatkowa komisja 
poborowa 

Jutro, t. j. we wtorek dnia 28 b. m., w 
lokalu przy ulicy Pomorskiej 18, urzędo
wać będzie dodatkowa komisja poborowa 
dla tych z rocznika 1908 i starszych, któ
rzy dotychczas nie stawali przed komisją 
poborową i nie mają ustalonego stosunku 
do służby wojskowej. 

Stawić się winni wszyscy zamieszkali 
,ła terenie 1. 4. 6. 7. 10. 12. 13 i 14 komisar 
jatów poi. państw., o ile otrzymają wezwa
uia ze Starostwa Grodzkierro. (w~ 

1§1[§]1§l[§]mJ[§HeJHJ[§JmJ'§lmlmJ12J[§J:2J 
J§J KINO-TEATR @1 

m m CIECH 1e1 ~ 
t='1 Limanowskiego 36 518 [§] 
P::I (dawn. Alelc:sandTowaka). 
1§1 „.„ ... „„„ •• -·· . .... .. ·•· ........ „„.. mi 
l§J Dziś wspaniała premjera [§J 
li Rewja gwiazd ekranu l!iJ 
1§1 Lya de Putti ml 
1§1 Paweł Wegener, ~ 
lil Lydja Salmonowa ae.. fi w wielkim dramacie egzotycznym ~ 

I wvsPA ŁEZ I 
11 (S. O. S.) [§] I Nastt;pny program: ~ 
Ili BIAŁE RÓŻE ml 
'ii' W rolach głównych: DianaKarenne r:::1a 
1.=1 Dolly Dawis, Jack Trevor 1::1 

1§1 Początek w dni powszednie o godz [§] 
1§1 4 po poł. w soboty i świi;ta o godz. 12 (!il 
m~mi~~mimm~~~~mi~~~ 

„HASŁOu z dnia 27 stycznia 1930 roku. Str.! 

Prawo i są!! 

Eksmisja bezrobotnych 
w świetle orzecznictwa Sądu Najwyższego 

Skutki ostrego i przeciągającego się 
kryzysu gospodarczego znajdują z natu
ry rzeczy odbicie w sądach. W wyniku 
wzmagającej się nędzy i słabnącej wciąż 
wypłacalności wzrasta ilość spraw eksmi
syjnych, wytaczanych z racji nieopłaco
nego komornego. Każdy bywalec sali 
rozpraw sądu grodzkiego wie z pewno
ścią, że sprawy o eksmisję rodziny ja
kiegoś przymierającego głodem nędzarza 
posiadają niejednokrotnie napięcie dra
matyczne, o wiele wyższe od sprawy kar
nej o kradzież lub oszustwo, gdzie oskar 
żonemu grozi kara więzienia, która mo
że być ewentualnie złagodzona, zawieszo
na itp. W sprawie eksmisyjnej przed po
zwanym i jego rodziną stoi widmo mie
szkania w.„ barakach, połączone z kon-

sekwencjami najbardziej wstrząsających 
przejść. Sprawa więc eksmisji bezrobot
nych posiada dziś, niestety kapitalną do
niosłość społeczną i z tego względu na
leży, rozejrzeć się w stanowisku przepi
sów prawnych i orzecznictwa odnośnie 
interesującej nas materji 

Obowiązująca ustawa o ochronie lo
katorów w art. 11 ust. 2 lit. a zarządza: 
„Za ważną przyczynę dla rozwiązania 
najmu należy uważać m. in. jeżeli loka
tor mimo upomnienia zalega z zapłatą 
cona.jmniej dwóch następujących po so
bie rat komornego, chyba, że zaległość 
powstała z powodu braku pracy lub wo
góle nędzy wyjątkowej", 

Z ostatniego ustępu cytowanego prze-
pisu wynika, iż eksmisja nie może być 

wyrzeczona, o ile zaległość w komornE!In 
powstała wskutek braku pracy lub nę
dzy wyjątkowej. Zachodzi teraz pyta. 
nie, jak strona pozwana o eksmisję ma 
udowodnić fakt braku pracy oraz sku
tek tegoż - niemożnogc opłacenia rat ko 
mornego. Praktyka sądowa nasza stoi 
na stanowisku, iż świadectwo bezrobo
cia, wystawione przez urząd pośredni· 
ctwa, nie ustala definitywnie braku pra
cy ani też nędzy wyjątkowej. Niejedno
krotnie w sprawach, gdzie pozwany za. 
iącza tego rodzaj u świadectwo, sądy 
eks:rnIBję wyrzekają, odraczając termin 
jej wykonania. Naogół biorąc, praktyka 
w tej kwestji nie jest jednolita i z tego 
wzg1ędu poważne znaczenie orjentacyjne 
dla sądów może mieć orzeczenie Sądu 

~!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!~~!!!!!!!!!!!!!!!!~~~~~~~~~!!I!!!!!~!!!!!!!~~~~!!!!!!!!!~~~~~~~ Najwyższego Izby Pierwszej z dn. 12 
kwietnia 1929 r. w sprawie Franckich 
przeciwko spółce „W. Widuliński i Ska''. Cała rodzina 

·zatruta rybami 
W dniu onegdajszym zaalarmowano Po 

gotowie Miejskie na ulicę Nawrot 62 gdzie 
miał miejsce tragiczny wypadek. Oto ca
ła rodzina Rolnickich, zamieszkałych w 
tymże domu uległa zatruciu nieświeżemi 
rybami. 

Po kolacji przeraźliwe krzyki rodziny 
Rolnickich usłyszeli sąsiedzi, którzy za
wezwali pogotowie. Przybyły na miejsce 

lekarz pogotowia stwierdził poważne za
trucie rybami. Rolnickim przywrócono 
przetomność i pozostawiono na miejscu, 
zaś dzieci ich Abrama, Sarę, Mordkę i 
Moszla odwieziono w stanie groźnym do 
szpitala. 

O powyższem zawiadomiono wojewódz 
ki urząd zdrowia, który zaiął si~ zbadaniem 
tej sprawy. (p) 

Wymienione Ol"Z€czerue zajmuje si~ 
doniosłą kwestją, czy art. 1184 Kod. 
Cywil. upoważniający sąd do udzielania 
zwłoki dłużnikowi w razie niedopełniania 
przezef1 zobowiązań z wnowy wynikają
cych, czy artykuł ten może być stosowa
ny w sprawach o eksmisję, czy też wy. 
łącza jego stosowanie art. 11 lii. a usta
wy o ochronie· lokatorów. Zagadnienie to 
ma znaczenie kapitalne. Jeśli uznać, il 
art. 1184 ma zastosowanie, w takim ra
zie o ile lokator zalega z zapłatą komor
nego, sąd mógłby w wypadkach wyjąt
kowych udz1eilć mu zwłoki i nie wyrze. · 
kać eksmisji. Na tern właśnie stanowisku 

Kto chce 
Wolne m • ejsca 

otrzymać pracę niechaj 
do P. U. l'. P. 

• ł • stanął w omawianem orzeczeniu Sąd 
SU~ zg OSI Najwyższy, uznaJąc, iż „sędzia może żą

danie eksmisji odrzucić, jeśli uzna, że za
ległość powstała wskutek zdarzeń od lo-

Państwowy Urząd Pośrednictwa Pra- ktromonterów w stopniu plutonowych, katora niezależnych, np. skutkiem cięż. 
cy w Łodzi, .Kilińskiego 52, poszukuje 2-ch maszynistów parowozowych, kiej choroby, nieszczęśliwego zbiegu o
kal'ldydatów z dobrem.i świadectwami i względnie pomocników w stopniu pluto- koliczności itp., zapatrywanie bowiem. 
referencjami do obsadzenia następują- nowych, 2-ch szoferów w stopniu ka- mówi Sąd Najwyższy, iż sędzia, ustaliw-
cych posad: prali. szy zaległość, ma obowiązek wyrzeczenia 

NA MIEJSCU. W Oddziale dla pracowników eksmisji, byłoby zbyt doniosłą zmianą ~ 
W Oddziale dla rzemieślników umysłowych: bowiązuJącego prawa, aby Je można przy 

i robotników: 15 pracowników umysłowych, ze jać bez wyraźnego postanowienia usta-
6 służących do gospodarstwa domo- świadectwami z ukończenia średniego lub V:y. „Sędzia" _ czytamy dalej - „aby 

wego. \·vyższego zakładu naukowego na stano- swoją władzą umowę rozwiązać lub rorr 
NA WYJAZD W KRAJU. wiska I-ej i II-ej kategorji w pań- wiązania odmówić, może i powinien 

W Oddziale dla rzemieślników stwowej służbie skarbowej, 2-ch biura- wziąć pod uwagę zachowanie się lokato-
i robotników: listów gmin~ych ~II-e~ kategorji z ra i po dopuszczeniu do zaległości w 

1-go wywabiacza plam, 1-go o- wykszt~cemem g~az~alnem w zal_cr~- szczegónolści zaspokojenie wynajmujące-
grodnika lokaja, 1-go szofera lokaja, sie _6-cm,, ~s gi_n:nazJ~lny~h, ogolna go nawet już po wytoczeniu powództwa 
4-ch ceremików specjalistów do wy- znaJomo~c bmrowosc~ gm~n;rieJ! - 1-ną 0 eksmisję'', 
robu doni<..-zek, 1-go młynarza do mły- stenotypistkę ze znaJomoscią Języka P?l- w konkluzji swych wywodów Sąd 
na parowego, do służby zawodowej w sko -:- angielsk~ i francus~o - m~- Najwyższy podkreśla, iż Sąd może udzie
wojs~~: ~-eh tele~onistów w_ stopniu 

1 

mieckim, do słuzb~ zaw~doweJ . w wo~- lić zwłoki lokatorowi jedynie w przypad
podoflcerow kaprali, 2-ch radJO - tele- sku, 1-go maszynistę biegle piszącego kach wyjątkowych. 
fonistów w stopniu kaprali, 2-ch ele- na maszynie w randze kaprala. z powyższych uwag wynika jasno, ii 

--0 w dobie obecnej, t. j. w okresie ustawicz-

18571 • ' 9 •c nej konieczności rozstrzygania przez są-
UCZDIOW I uczeni dy konfliktów z racji nie0pła~an~go k~: 

St k l • t " d ·e 0 w Łodzi mornego, omawiane orzeczenie mstancJ1 
an SZ O DIC Wa S re Dl g kasacyjnej przyczynić się może wydat-

i okręgu łódzkim nie do ustalenia jednolitej linji judyka-
- . · tury oraz do wyjaśnienia licznych pow-

W okręgu Łódzkim na rok szkolny 
1929/30 było czynnych 11 gimnazjów pa11-
stwowych i 62 gimnazja prywatne, z któ
rych to Łódź, posiada 3 gimnazja państwo 
we i 31 prywatnych. 

Do szkół tych uczęszcza 18571 uczniów 
i uczenie, z których na państwowe gimnaz
ja P.rzypada 3826. 

Według podziału na narodowości do 
szkół państwowych uczęszcza: 3502 uczni 
narodowości polskiej, 3 - ruskiej, 1 -
białoruskiej, 33 - niemieckiej, oraz 197 -
żydowskiej. Natomiast do gimnazjów pry
watnych uczęszcza: 8742 uczniów narodo 
wości polskiej, 9 - ruskiej, 23 - rosyj
skiej, 2 - białoruskiej, 1602 - niemiec
kiej, 4355 - ży<lowskiejJ 5 - czeskiej, 
2 - francuskiej, 1 - estońskiej, 3 - gre 
ckiej i 1 - gruzińskiej. 

W szkołach tych kierownictwo spoczy 
wa w rekach 73 kierowników, z których 
tanowii 57 mężczyzn i 16 kobiet 

Cała młodzież szkół średnich (państwo 
wych), korzysta z wykładów 134 profeso
rów stałych, oraz 42 kontraktowych, w P•Y 
watnych zaś gimnazjach nauki wykładają 
764 nauczycieli i nauczycielek stałych i 
295 wykładowców dochodzących. 

Nad zdrowiem kształcącej się mlodzic: · 
ży w państwowych szkołach średnkh czu
wa 11 lekarzy i 10 dentystów, ktorzy co
dziennie prowadzą specjalne badania. 

czo~ j~~~o~~~~f~~:r~n{ąc~r~:~~~e~o~!~= ~t~jących w praktyce sądowej trudno· 

rów i 15 lekarzy dentystów. , d sci.. K. Kl. 
Należy zaznaczyć, że szkolnictwo sre -

nie w Łodzi zostało wyróżnione przez Min. 
Wyznań Rei. i Ośw. Publicznego, a w 
szczególności na wyróż~ienie zastug~je gi~1 
nazjum im. J. Piłsudskiego w Łodzi, gdz~e 
młodzież rekrutująca się ze sfer robotm
czych i pracowniczych wyłania z pośród 
siebie co raz nowe młodzie11cze jednostki 
twórcze. 

Należy zaznaczyć, ie _szkolni~tw? ~red 
Również wśród szkolmctwa sreamego 

dokształcającego (wieczornego), Łód_ż 
dzierży prym wśród innych miast Polski. 
Na wyróżnienie zasługują tu dwa pierwsze 
w swim rodzaju gimnazja wieczorowe P. 
O. W. i Wierzbickiego. 

Do gimnazjów tych uczęszają wyłącz
nie ludzie starsi, którym warunki życio
we nie pozwoliły w młodości kształcić 
się. Pracując dokształcają się oni w czasie 
wolnym od pracy. 

Szkolnictwo średnie mimo ogólnego gło
du mieszkaniowego, nie odczuwa braku 
odpowiednich pomieszczeń i obecnie roz
mieszczone jest: gimnazja humanistyczne 
60, w 468 oddziałach, 10 gimn. matema
tyczno-przyrodniczych w 115 oddziałach, 
oraz 6 gimn. dru~ie~o tvno w 50 oddzia
łach. (w) 

KJNO-TF.ATR 

LACfl,•:• 
Piotrkowska 108. 

Dziś po raz ostatni 539 

dwa s:r:hgiery w podwójnym programie 
I 

G :ECH 
pięknej kobiety 

(OST ATNlA MASKA) 
Z cyklu Niepotrzebny człowiek 
Wielka tral.euja kochaj11cego męż'.1, 
który dla szcz.ęścia swej żony zata1a 

·istnienie własnej osoby 
W rolach głównych 

MarcelaAlbani, Józef Rowenski 
W alter Rilla 

li 

amerykański Pat i Patachon 
lłll„ F i lłAFF 

ako DETEK'fYWI 

Pocz11tek seansow o godz. 4 PP••. w 
sobott; i niedz. o 12 w p 11. Na p1er-. 
wszy seans wszystki'e n„e ;ca od 75 gr 

Muzyka M. Lic.auera. 
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Cięż poi • • zene w Polsc 
Wywiad u prezesa zarządu związku miast polskich 

prezydenta z. Słomińskiego 
r jąca ustawa, z dnia 11 sierpnia 1923-go Miasta zaangażowały w te inwestycje 

poważne sumy, licząc na dalsze pożyczki 
z Banku Gospodarstwa Krajowego. Tym
czasem pożyczki te zawiodły i miasta z.na 
lazły się w sytuacji bez wyjścia, uloko
wawszy znaczne kapitały, które obecnie 
nie procentują. Za trzeci czynnik odbi
jający się również wybitnie na stanie 
gospodarczym miast należy uważać o
ogólny zły stan gospodarczy kraju, 
zmniejszenie się -..vpływów podatkowych, 
a zwłaszcza 'vpływów z podatków; prze
mysłowego i dochodowego. 

W p-0czątkach marca r. b. związek roku, „o tymczasowym uregulowaniu 
miast polskich zwołuje do Warszawy o- finansów komunalnych", da\vno już wy
g oiny zjazd wszystkich miast polskich. czerpała swoje uprawnienia i nie odpo
celem omówienia bieżących potrzeb sa- wiada. dzisiejszym potrzebom. Tymczaso 
morząuu mi skiego i powzięcia decyzyj wość tej ustawy dobrze rozumiały ciała 

na najbliższił przyszłoś~. - Ze względu ustawodawcze, mimo to jednak 5 lat już 
na d,·niosłość obrad zjazdu, w którym upłynęło, a nowa ustawa nie została do
w.:izni•, udział około 700 miast polskich, tąd opracowana. NatomiN!t w czasie tym 
p~·zedsLawicicl Ajencji „Iskra" zwróoił wydano przeszło 20 ustaw i rozporzą-
się do prezesa zarządu związku miast dzeń, rozsrerzaj ących znacznie zakres 
polskich, inż. z. Słonili1skiego, z prośbą działalności samorządów i obciążających 

o przedstawienie obecnego stanu gospo- związki komunalne nowemi zadaniami 
darczego miast w Polsce i wskazania bez zapewnienia im źródeł dochodów, na - Czy związek miast przedsięwziął 

kroki, aby wyjść z tej trudnej sytuacji? zadań, jakie ma przed sobą projektowany pokrycie tych wydatków wbrew arty-
zjazd. kulowi 69-emu obowiązującej obecnie 

- Tak. Wystąpiliśmy ostatnio z me
morjałem do rząd.u, motywując obszer
nie natychmiastową potrzebę wydania 
ustawy o jednolitej organizacji samorzą
du dta całego państwa, która normowa
łaby również całokształt skarbowości ko
munalnej, oraz pnyjścia miastom z po
mocą kredytową. Potrzeby miast znala
zły zrozumienie ~.a.równo u szefa rządu, 
prof. Bartla, jak również ministrów: 

- ~a zjeździe - rozpoczyna p. pre
.ydent Słomiński - będą poruszone naj
ardziej aktualne zagadnienia gospodar-

ki miejslnej, z których na czoło wysiu-
wają się sprawy: uregulowania finan-
~6w komunalnych, budowlane, oraz or-
1Hml~acyjno - administracyjne. 

- Czy rzeczywiście miasta nasze są 
;11 tak ciężkiem położeniu finansowem, że 
\Yiększość ich ma budżet na rok 1930-31 
załamany? 

ustawą, który głosi, iż: „o ile ustawy 
nałożą na związki komunalne n-0we zada
nia, winny one zapewnić dostateczne 
'ródła dochodów na pokrycie wydatków, 
połączonych ze spełnieni€m tych zadań". 
Tymczasem stało się inaczej. N a mocy 
tych ustaw zmniejszono o 50 proc. u
dział związków komunalnych w podat
ku dochodowym, pozbawiono gminy 50 
proc. zasiłku skarbowego na budowę 
gmachów szkolnych, co uniemożliwia, 
zwłaszcza w b. mborze rosyjskim, rea
lizację powszechnego nauczania, odebra
no miastom prawo do samoistnego po
aatku od nieruchomości, ogrank:ono po
datek od lokali i wiele innych. 

Inną trudnością, powodu.iąCJ!. ciężki 

Matuszewskiego i Józewskiego. Sprawy 
te ma rozważyć specjalna komisja, powo 
łana i)rzy prezydj urn rady ministrów. 

Trzeba się jednak liczyć z tern, Żl'l 
- Tak jest w istocie. ·Niema w chwi

li obecf!.ej w Polsce związku komunalne
go - wyiączając naturalnie te, które po
siadają większy majątek własny - któ
ry nie miałby trudności przy zrrównowa

stan finansowy miast, jest brak kredy
ro&- tów na rozpoczęte roboty inwestycyjne. 

żeniu budżetu na rok 1930--31. 
- Czem należy tłomaczyć ten 

paczliwy stan rzeczy? 

stan obecny może potrwąć jeszcze czas 
dłuższy i że miasta muszą się przysto
sować do warunków istni~jących. Pierw
szem więc ich zadaniem będzie wprowa
dzenie j aknaj dalej idących oszC'7._,ędności, 

- Przedewszystkiem brakiem usta
wy, któraby normowała całokształt skar
bowości komunalnej. Obecnie obowiązu-

Dziś i dni następnych 525 

W spaniały film polski I 

Czerwony 
BŁAZEN 
Dramat w 1'J-ciu wielkich aktach 

W rólach głównych : 

SMOSARSKA, 
EUGENJUSZ B O D O 

i NORA NEY 
Nut-.pny program: ? ? ? 
pouąlek w dei pows•eduie od god•. 5, 7 i 9, 
eohoty o 3 nicd•iele i święta o W niedziel~ 
aa pierwszy seans wsi:yd.kie miejsca pe 40 rrosz 

Specialna ilu1tracja muzyczna w wykc.iaoiłl ark.ie 
stry symfonicznej pod bat!tl11 

ROMUALDA ULATOWSKIEGO. 

u 
Ostatni dzieli Pocz. o g. 12 

Dla młodzieiły dozwolone 508 

Pragnąc udostępnić hajsze1szym 1 

warstwom obejrzenie tego nad
zwyczajnego arcytworu dyrekcja 
najpopularniejszego w Łodzi ki-

na „Luna" postanowiła 
Ceny obniżyć 

na 1-szy seails po zł. 1.-
1.SO, pozo.stałe seanse 
zł. 1.-, 1.50 i 2.-

I 

li 

PoczĄlek aean~uhir w dni powazednie o g. 4, w aoboty i 
święta o f• 12 pp. W dni powszednie od g. 4-6, w ac.bo 
ty l jwięta od g. 13 - 3, orazw poniedziałki przez cały 

wieczór ceny miejsc po 30 i SO gr. 

„Korsarz Mórz Poludniowych' 
Wkrótce: "z dnia na dzień", „Zapom

niane twarze", „Coraz prędzej" 

Dziś i dnl nastqpuych Wielki podwójny rekordowy program; 22 aldy 

w roli głównej męskiej NEIL HAMILTON 
II 

P llRA Z TE ĄEll 
(PANNA SZOFER) 

Przepiękna europejska komedja W roli głównej 

MADY CHRISTIAN 
Wkrótce 
„Korsarz Mórz południowych" „Z dnia na dzień" 

"Zapomniane twarze" Coraz prędzej" 

35771 bezrobotnych w Łodzi 
Z zasiłków korzystało 18925 osób 

Na terenie Państwowego Urzędu Po- ło w ubiegłym tygodniu 18,925 bezrnbot
średnictwa Pracy w Łodzi (miasto Łódź nych. 
i powiaty) łódzki, łaski, sieradzki, łęczyc- Pracowników umysłowych brało za-
ki i brzeziński w dniu. 25 stycznia 1930 r. siłki doraźne. 
było w ewidencji zarejestrowanych bez- 1 W ubiegłym tygodniu straciło pracę 
robotnych 50,168 w tern w samej Ł-Odzi na terenie Łodzi 1,601 bezrobotnych, o-
35,771„ w Pabjanicach 4, 198, w Zgie- trzymało pracę 27, wysłano do pracy 35, 
rzu 3,923, w Zduńskiej - Woli 2,594, w zdjęto z ewidencji z innych przyczyn 
Tomaszowre - Mazowieckim 2,815, w 1,242. 
Koootantynowie 236„ w Aleksandrowie Urząd rozporządza 10 wolnemi miej-
418, w Rudzie - Pabja..ajckiej 213. scami dla robotników różnych zawodów. 

z zasiłków korzystało w ubiegłym 7 be'Lrol;>otnych otrzymało w ciągu 
tygodniu 24,62S bezrobotnych. tygodnia zniżki kolejowe na przejazd ko~ 

W samej Lodzi z zasiłków korzysta- lejami państwowemi. 

Wieczór dyskusyjny 
u Handlowców Polskich 

W dniach 19 i 20 b. m. odbył się w Warsza· 
wie V-Kongtes Delegatów Związków, należą
cych do Centralnej Organizacji z,v .. Zaw. Pra-
16Jwników Umysłowych, w którym uczestniczy
ło zgórą 100 przedstawicieli związków pracow
niczych z całej Rzeczypospolitej Polskiej. •re
matem obrad były żywo interesujące ogół pra
~owniczy sprawy, jak: nowelizacja ustawy e
merytalnej, zcalenie ubezpieczeń pracowni
czych, reorganizacja kas chorych, ustawa o 
umowach zbiorowych i rożjemstwie, obniżanie 
podatku dochodowego od uposażeń służbo-
wych, sprawa budownictwa mies)';kaniowego 
dawstwa i potrzeb pracowniczych. 
\Viele inn.vch zaeadnien z dziedziny ustawo -

Wiedząc o tern, iż. szeroki ogół pracowni
ków umysłowych interesuje się poważnie texni 
zagadnieniami, Zarząd ZIDązku Handlowcóv 
Polskich w Łodzi (Piotrkowska· 108) postano 
wił najbliższy wieczór dyskusyjny w środę 2!l 
b. m. poświęci6 tym zagadnieniom oraz spra
wozdaniu z Kongresu. 

Celem zaznajomienia nictylko delegatów 
poszczególnych związków, wchodzących w 
nkład Okręgowej Rady C. O„ ale i szerszego o
gółu pracowników umysłowych z poczynaniami 
i wytycznemi prac Centralnej Organizacji, 
Związek nic stosuje żadnych ograniczeń dla 
chcących przybyć na wieczór dyskusyjny. 

Pocl!ątek sprawozdania o godzinie 8--ej 
wieczorem. 

oraz dążenie do doprowadzenia robót in· 
W€l>l-Yt:Y JHJCh oo ta.Klet,O s.auu, auy ka. 
piitał w me włożony mog:J: boeiaJ ctę::1c10-
wo procentowac. Jest nadz1eJa, że ban~ 
\.iospooars1;wa .KraJowego bęuZle mogJ 
ud.zieiić pewnych pvzyczel{ ua wykoncze. 
nie bodaj częsci zaczętych robót. 

- Co ZJaza za.nuerza przedsięwziąć 
w dziedZmie buuvw!aneJ ·? 

- Podstawą eto rozważania tych za 
g&dnień będzie proJekt rozou<lowy vvar
szawy, opracowany p1·z€Z komitet rowu
ctowy, który przeustawi w obszernym re
feracie dr. J. Zawadzki, rozszerzaJąc za 
sady tego proJektu na działalnotić bu
dowlaną innych mfr: ;t polskic11. Referat 
w tej sprawie wygłosi Dr. A. Gross z 
Krakowa. Ponadto zjazd wypowie się za 
jaknajszybszem uregulowaniem przez 
rząd zagadnienia budownictwa miejskie. 
go, w drodze stworzenia długotermino
wych i niskoprocentowych kredytów bu
dowlanych. 

- Jakie sprawy organizacyjno 
administracyjne będą poruszone na zjeź-

- Przedewszystkiem sprawa sto-
sunJrn miast do władzy nadzorczej, spra
wy rachunkowości, budżetowania i . inne. 

- Czy przewidziany jest na zjeź. 
dzie wybór nowych władz zar~du zwią
zku miast polskich'? 

- Sprawę tę zdecyduje ostatecznie 
zjazd. Wobec tego jednak, że w roku bie
żącym kończą się w większości wypad· 
ków kadencje dotychczasowych raa 
miejskich, przeprowadzenie wyborów do 
nowego zarządu byłoby w chwili obecnej 
bezcelowe. <ISKRA) 

--0-

T 
ZGIERSKA 26 

Dt.iś i dni następnych 517 

y 
BRU O\VY 
POTĘŻNY DRAMAT 

W roli głównei 

Anna May Wong 
Początok w tłni powszednie o 4 pp., w aoboty 
niedzit?lo i święta o 12 w poł. Ceny triie}sc• 
w dni powszednie, niedziele i świ~ta na pier„ 
wszy seana lll m. 40 gr. li, I i balkon uO gr. 
loża 1 2ł. Na nast~pne aean•• w doi poł 
wszednie Ili m. 60 gi. Il i ~alkon 90 gr. I m. z 
1.10, loża z), 150; w niedziele i iiwi~ta III m. 70 
gr:, II m. 1 zł. baU.on zł. 1.10, I m. zł. 1.W, 

loża zł. 1.80 

Nastc;pny program: 

Sodoma i Gomora 

Supersensacja Superseasacja 

SZLA I M 
EZŁOTAE ........ . ...... . 
Niebywały dramat sensacyjuo- cowboy

ski w 10 aktach 

W roli głównej : 

„ ... uh1bieniec narodów 
król cowbyów 

WILLllA 

• 
Pocz. o 4 pp„ w sob. i niedz. 

Na 1-szy sea:is ~s.zystkie 50 
m1e1sca pa 
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ROZRYWKA i ODPOCZYNEK PO PRACY 

TEATR 88 KINO 0° WIDOWISKA ss RADJO 
„•••u•„llilillł•••••~•••RrJaaa ...... ~„•oliłl••a•m••~•••llłł••••••••a•a•8~•~••••llłl•z•mm••••„U9••11Bea•••swa~a ....... aaaaa11amsaaaBIUiłaa ..... 

TEATRY 
l'eatr Popularny: - Zażarty automobilista. 
featr Kameralny: - Z fujareczką z bębnem. 
teatr Ivliejski: - Cyjankali. 

CO GRAJĄ W KINACH 
f3aJ1<a: - Miłość księcia Sergjusza. 
Capitol: - Księżna Tarahan<1,
Casmo: - Prawo męża. 
Czary: - Szlakiem złota. 
Corso: - Pod sztandarem bezprawia. 
Bra: - Rapsodja węgierska. 
Grand-Kino: - Grzechy ojców. 
Luna: - ,,Arka Noego" 
Mimoza: - Przedziwne kłamstwo Niny Piet.iw 
11y. 
Odeon: - Człowiek. który kręci. 
·Przedwiośnie: - Ostatni syn. 
Pałace: - Grzech pięknej kobiety. 
:Resursa: - Jad pokusy miłosn~' 
Raj: - Chata wuja 'l'oma. 
Słońce: - Czerwony błazen. 
Splendid: - śpiewający b.iazen. 
Sy~ena: - Miłość bez pieniędzy. 
·lJ c1echa: - Wyspa łez. 
'Wodewil: - Człowiek, który kręci. 
Zachcta: - Motyl brukowy„ 

<ł'EATR POPULARNY. 
Ogrodowa Nr. 18. 

„c.AżARTY AUTO:\!OBILISTA". 
Dziś, poniedziałek dla zrzeszeń robotniczych 

Pl> cenach najniższych (od 50 gr. do 1 zł.) o
raz dni następnych skrząca się werwą i humv
rem krotochwila K. Kratza „Zażarty automo
bilista" czyli „300 kilometrów na godzinę" z 
Br. Bronowską, I. Denelów11ą, L. Pilarską, F. 
Trapszówną, S. Zieli11ską, R. Gorowskim, L. 
Madalil1skim, St. Michalakiem, I. Skorasiń· 
skim i A. Tartakowiczem. 

W pełnych próbach pod reżyserją Wł. Ziem
bińskiego arcydzieło Schillera „Intryga i mi
~ość". 

TEATR KAMERALNY. 
ltEWJA KARNAWALOWA 

Traugutta Nr. 1. 
„Z FUJARECZKĄ I BĘBNEM". 

Dziś, poniedziałek o godz. 9 po raz ostatni 
ciesząca się wielkiem powodzeniem atrakcyjna 
rewja karnawałowa „Z fujareczką i bębnem", 
której wykonawcy: świetna artystka - tancer
ka J. Hryniewicka, pierwszorzędna recytator
ka H Buczyńska i premierzy repreze~1tacyjnej 
rewji w Poznaniu l\1arja i Aleksander żabczyf1-
scy zbierają zasłużone oklaski. 

co USŁYSZYMY DZIS 16,45 - Muzyka płyt gramofonowych, 
.PR'uEz RAlT'tlJO 17,15 - Lekcja języka francuskiego. 

L< u 17,45 - Muzyka lekka. 
PROGRAM WARSZAWSKI. 18,4.5 - „Rozmaitości". 

11,56 - Sygnał czasu, hejnał marjacki.. 19,10 - „Skrzynka pocztowa rolnicza" inż. 
12,05 - Muzyka płyt gramofonowych. Wacław Tarkowski. 
13,10 - Komunikaty. 19,25 - Płyty gramofonowe. 
15,45 - Przegląd komunikacyjny.. 19,40 - Komunikaty. 
16,15 - Program dla dzieci. P. Juljan Krze- 19,58 - Sygnał czasu. 

wiński opowie własną historję p. t. „Weso-, 20,00 - Odczytanie programu na dzień następ 
ła wojna". ny. Wiadomości bieżące. 

Czy zwłoki teoretyka 
komunizmu przejadą przez 

Polskę? 
Jak wiadomo rząd sowiecki od kil'. 

lat czyni usilne zabie'gi u rządu angielsJ~;, 
go o wydanie zwłok Karola Marksa, kló. 
mają spocząć w Moskwie obok mauzolettu. 
Lenina. 

Rząd angielski ostatnio zgodził się na 
propozycję Sowietów, aby szczątki „teo
retyka" socjalizmu spoczęły obok zwłok 
„praktyka bolszewizmu". W najbliższych 
więc miesiącach trumna z prochami Mark
sa przewieziona zostanie do Moskwy. 

W związku z tern dowiadujemy się, że 
rząd sowiecki ma się w najbliższych dniach 
:wrócić do władz polskich z prośbą o ze
'.Wolenie na przewóz trumny przez Pol
skę. 

Wątpliwe jest, czy rząd polski prośbę 
tę uwzględni, albowiem rządowi sowieckie 
m nie tyle chodzi o kult szczątków Mar

ksa, ile o wywołanie rozmaitych manifesta 
cyj i demonstracyj żywiołów komunistycz
nych. 

Gdyby rząd polski odmówił swego ze
zwolenia trumna Marksa musiałaby przeje
chać drogą morską. 

Wielkie plany 
rO?:WO~~, ,• Q;'~Tljn"; .~ ..... ~,d~~~OlN"ei 

Ostatnia Państwowa Rada Kolejowa, 
jako orgamzacJa opinjodawcza, poza u
staleniem koleJności w programie bu
dowy nowych lir>ij kolejowych, przed
stawiła również proJekt rozbudowy bocz-
.i,„„.., ••""' o)._;•• J -'"'•) ""-... --„'- ".J ....,._.._ ,,.- '-' „ V.j 

z siecią kolejową. 
Według tego planu kolejno mają być 

wybudowane: bocznica kolejowa do por
tu na Wiśle we Włocławku, bocznica ko
lejowa do basenu Górnej Wisły w Kra-
kowie, bocznica kolejowa do portu na 
Wiśle w Płocku, boc.z.ni<!a kolejowa do 
portu na Warcie w Poznaniu i bocznica 
kolej owa do portu na Prypeci w Pifisku. 

Wybudowanie tych bocznic będzk 
miało bardzo doniosłe znaczenie dla ułat
wienia przewozu transportów drogą rze
czną (która jest tańsza), względnie dro
gą kombinowaną rzeCZJ1co1 i lądową. Zrea
lizowanie powyższego planu przyczyni się 
również w znacznym stopniu do rozwoju 
żeglugi śródlądowej. 

--0-

~IN~M MOZA!!!!! 
UL. KILIŃSKIEGO Nr. 178 

20,15 - .,Piętnaście minut o muzyce" - prof, 
Ludomir Różycki. 

20,30 - Operetka „Hrabina - żebrak" Leona 
Aschera. 

22,00 - Feljeton p. t. „Dni studenckie" 
wygł. p. Wanda Grabińska. 

22,15 - Komunikaty. 
23.00 - Muzyka salonowa. 

Z Tow. Kultury Katolickiej 
Sekcja Charytatywna przy Towarzyst-

wie, z uwagi na wzmożenie się nędzy i biedy 
w sferach najbiedniejszych naszego miasta, 
odbyła pod przewodnictwem p. Heleny Ozię
b:owej w dniu 24 b. m. zebranie członków i 
sympatyków, którym przyśw~ca stale w ży-
:n dewiza „Res sacra miser" i nic są obojęt
l na niedolę bliźnich. 

Na tern tak ważkiem zebraniu, w sprawach 
·iosierdzia i zadaf1 Sekcji, wypowiedział po
:me słowa, ze zwykłą sobie swadą, znany ka
odzieja ks. Prałat J asiiu:ki, Rektor Seminar
Pl Duchownego w Łodzi, który nawoływa1 

.i:.branych do tej niezmiernie doniosłej i poży. 
tocznej akcji niesienia peJł'11ocy moralnej i ma
terjalnej tym wszystkim blifoil:i, którzy jej 
"'!ajwięcej potrzebują, będąc nieraz złac1ani cię 
żarem życia, a częstokroć i chorobą, która o
·,iera sobie siedlisko zazwyczaj w małych, nę
'.znych, chłodnych i wilgotnych j dnoizbowych 
nieszkaniach ludzi pracy fiz:,'cznej. 

Znakomity i zacny kapłan wlał w serca 1 
fosze zebranych otuchę, gorący zapał i mocne 
'10stanowienie - do zdwojenia wysiłl;:ów w tej 
·i<;>żkiej, żmudnej i kłopotFwej pracy, kt6rej 
!nak jednakże daje się nclc n"lać najwięcej 
')orłajte w Łodzi - w dobie ohecnej. 

Nocne dyżury aptek 
Dziś dyżurują apteki: 
Sukc. F. Wójcickiego (Napiórkowskiego 

27), W. Danielecki. (Piotrkowska 127), Ilnickie
go i Cymera (Wólczańska 37), Sukc. Leinwe
bra (Piac Wolności 2), Sukc. J. Hartmana 
(Młynarska 1). J. Kahana (Aleksandrowska 
80). (p) 

~•~m~~-•~•~•a~~~ 
~ ii 1 GRAN -KINO I 
~ 529 Dziś i cli•' nasti;pnych fm 
~ Najwi~ksza cpopea bieżącego sezonu fj 

We wtorek po raz ostatni lekka komedja iiłllllilllaz 
\>uduarowa „Która to była". 

D Naigenjalniejszy z genjal- JB ' 
nych władców e k r a n u ~ 
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fEATR MIEJSIU. 
„CY JANKALI". 

Po cenach najniższych. 
:Dziś w Pv•Uedziałek 27 i jutro we wtorek 

~ h. m. po cenach najniższych „Cyjankali". 
Ceny najniższe od 50 gr. 
ZapO\\'iedziany występ Teatru Narr !owego 

r:ostał odwołany, 

NAJBLIŻSZA PREMIERA W „ODEUNIE" 
I „WODEWILU". 

Najbliższą premjerlj w kino • teatrach „Odeon" 
r „Wodewil" b'!dzie doskonała komedia p. t. ,.Bunt 
w Chinach" :z Slinwm (Karol Dane) i Rolla (Geor
ge K. Arthur) w rolach głównych. Komeclja ta to 
ied11.a walka o tytuł krófo humom mi~dzy Karolem 
Dane i Gcorgem K. Arthurem. ,,Bunt w Chinach" 
iest to komedia jakiej Lódź .ieszcze nie widziała 
iedncm słowem Jiłm ten to huragan wesołości i bu
rza dowcipu. „Bunt w Chinach" pr:::ewyźsza pod 
każdym wzyT'}dem u;y;<L·ietlmu[ w swoim czasie „Naj 
paradnif!jsu! Parad-:", którr.r 1mbliczriość była 
wprost olśniona. „Bunt w Chinach" pabi}e bez· 
apelacyjnie wszystkie dotychcz11s u;yśtvietlane ko
medie. 

Dziś ostatni dzień 

„Przedziwne Kłamstwo 
N Y PIETROWNY 

W rolach głównych: 

Brygida HELM •t• Warwick WARD, 
Frank LEDERER 

Następny program: 

EĄIL IA llilRGS a 
w ostatnim swoim filmie pro- ~ 
dukcji amerykańskiei 1930 p.t. fj 

„GlłZEC '1 m 
c " 

odtworzył taką cudowną kreacj~ wo
~ której blednie cała jego dotych

czasowa twórczość ekranowa 
W pozostałych głównych rolach 

Głośna na całym świecie 

Ruth Chatterton 
i 

Barl"y Norton 

~ 
D 
~ 
~ 
f4 
~ ~ 01kiestra pod dyr. p. R. KANTORA 

~ Bilety ulgowe i passe- partout bez-
~ względnie nieważne 

I. I · &\!i 9łij S w o br a zie ~ Początek 7ea!lsów o godz. 4~ej pp. 
lz~C & e!.~'B ZECHU . ostatn: s 'RS o godz, 10-ci 

• ft]~ ~ 19 _ J f~.f:~9DD!Bl'l~rJ~~.mD 

Wielkie monumentalne arcydzieło, ilustrujące dzieje najpiękniejszej 
awanturnicy świata 

Reżyserii RAYMONDA BERNARDA 

Ceny miejsc na I-sze seanse 50 gr. i 1. zł. 

Wielka orkiestra symfoniczna 
pod bał. Sz. BAJGELMANA 

.· - ·,,; 
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Początek codziennie o godz.4.30 po południH 
w soboty, niedziele i święta o !12-ej po poł. 

Ceny wszystkich miejsc na pierwsze 
seanse fO gr. 

Doborowa orkiestra pod 
kier. A. RICHTERA 637 

„HAt;ŁO'' z 'dnia !'T !tycinfa l~SO roku. 

Dziś dni następnych 

Rewelacyjne arcydzieło na tle wielkiej rewolucji bolszewickiej p. t. 

.C 
~ 

Dramat wielkich uczuć w cgnm po;:cdze rewolucji 
W rolash glówn~·rh : 

~~~~~~~---·..--------.,.......---~~~~~.,.......,---.-~---~-----~ .......... ------~~ 
Obraz ilustrowany będzie śpiewem chąru 

Rosyjsko-Uki"a!'ńskiego 
I pad 

Teatr świetlny 579 Dziś i dni na~tępnych Dziś i dni. nast ~1nych 

E IO E" Mont1me11hlny fil111 wojr11"y wytwprni Fnl(, ll1Aluj;wy w cal j _l;l >li" !>Ir 1s,ną z~wien•ehr; w··i~""'l i Yi rnic 01l l.1i'1<r l;-~·~·'rl)Q ~l>e>I lyrh 
ser·· mal1;zl•11·1<'h r· l. 

Żeromskiego 74w76 
trąrnwajami 5, 6, 8. 9 i J 6 do rogu 

Zeromskiego i Kopernika 

W rnl.:ich główny•·h Ceny miejsc: 1-1 zł., II-75 gr. i 111-50 gr. 
Początek o godz. 4 pp., w soboty i nie

dziele o godz. 2 pp. 
najwi<;ksza trnl!'iczka 
swiata M RG R T MA l I or··z Cha les or· on, Jam s a. ł 

. ierws:r:orzędny zespół muzyczny i ki;iąii: 1Leop Id absbur 

o 12J pięknej angielki, przeżywającej w stolicy Wc.gicr pierwszy romnns miłosny 

W r()];wh :.:lównych . "' . z s jl ni następnych! 

Początek seansów w dni powszednie o godz. 
- 5,20, 7,15 i 9; w dni świąteczne -

o godz. 3. 5, 7 i 9 

or a dnia 
e erołogiczna 

Lekarzy Specjalistów 
ul. Zawadzka Nr. 1 

Cz nna od 8 rano qo 9 wiecz, 
w ri • edziele i święta 9 - 2 pp. 
od 11-12 i 2- 3. pp. przyjN 

muje kobieta lekarz 
leczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i skórnych 

!;ndanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper 

I' onsultacje z neurologiem 
i urologiem 

Gl!bi et Swiatło-Leczniczy 
Koametyka lekarska 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet 

H3 PORADA 3 zł. 
L ·~ 

Dr. medo 

• SADOK!E SKI 
stomatolog 

chirurgja szczęk, jamy 
ustnej i plastyka 
regulacja zębów 
rentgenodiagnostyka 

Piotrkowska 164 
Tet 1-27-~3 5-15 „, i t ) 

Jll_ydaw '·t: Tow. Rzcm. 

I .• ~. 

~-cSZEWCY„e 

Ch~roby skórne i wener. 
NOWOŚC n ! u). Nawrot 2. Tel.179-89 1 „. ;., „ 1 

Do 10 r. i 4-8 w. Dla pań spe<:jalne 
NOWO~C U zodz. 3-5 po poi., w niedz. od 11-2 pp 

Dla niezamożnych ceny lecznic 512 

Skóry-Hurt i Detal 
(specjalność: detaliczna sprzec!aź 

zelówek trwałych na wodę) 

HA 

Radjo-odbiornik 

Hallo! Pzwo1\ tel, 163-30 „Poo-otowie 
krawieckie Ki111·,~a" Zernmsl;i;go 91, Działanie już od 5 r:mo (Mo 
sklei? narnźn1. Momj!fl~tilnio ocłuwieża I skv,:a}, aż do godz. 3 w nocv -
garnitur za ~ł. 3.-. 1>11~ni11, za zl.2.tm- bez nr:zerwy. · 599 
palto za z!. 3.-, łącz111<! z odehrnn!:.m I 

i odesłaniem. E::pressem p;erze, farbu- p J k" R d• 
je, przerabia, nicuje, sztucznie ceruje. O S Ie a JO 
Farbujemy i pierzemy fut;-,i sposobem 
lipskim. ;:,°;)/ 

: 

FRYZJ 

• 
się 

\Y/i!!lid wybór wózków dzieeianyci 
kr11jowych zagranicznych łó:i-tl!lk me
tąlowych; wyiymaczki ameryłrnhlie, 
mateFace w;·ściełane orpz materace 
sprc;żenawe hygieniczne "Patent" de 
meblowych lóżekp odług miqry nahy/ 
moina najtaniel i na naj.-ogod, 
nh~!szych wa1·11nkach w fabrY' 
cznych składzie 

„ DOBROPOL" 
Łódi Pioirkcwąka 7!ł 

w podwórzu, t;el. }.56„61 

Łódź Cegielniąn..."ł 

510 

Telefon 179-05 

Radjoodbiorniki i części skhdown 

Budowa anten. Budowa odbiorni• 

ków z powierzonych części. Ła· 

dowanie akumulatorów 


